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chwytania kaprow Francuzkich, które w celu zdobyczy 
nad brzegami kraiow ftanow ziednoczonych krążą, tu- 


>dzież oswobodzenia zabranych przez nich okrętow .4me- 


2 Berlina dnia 14. Lipca. | 
W czoray w Charlottenburg Królowa Jmć o godzinie 

* w pół do szofiey z rana powiła szczęśliwie córkę.— N. Pan 

mianował Pana voz Arnim miniltrem fanu i sprawiedliwo- 


1798. 


ści.— Ob. Sieyes poseł Rzpltey Francuzkiey podczas) au- 
dyencyi u Króla Jmci, która trwała przez pół godziny, był 
w ubiorze członka rady 500. bez płaszcza. W czafie odda- 


wania bołdu z okien zamku przypatrywał fię ceremonij, 
z Londynu dnia 5. Lipca. 

Gażeta dworlka fobotnia zawiera w (obie doniefienia 
© rozmaitych korzyściach odniefionych przez woylka kró- 
lewikie nad insurgentami. Że insurgenci z hrabfiwa Kex- 
ford do Kilkenny zbroyną ręką przedarli fię, to ieli wię- 
Cey iak pewna. G. sgilł ścigał za niemi aż do miafia 
Cafilecomber, które wychodząc zapalili; attakował ich 
potym d. 23. Czerwca za miafiem, gdzie do 400. na placu 
położył. Na d. 26. attakował ich pod Ki/connel-Hillgdzie 
przeszło 1000. zabitych zofiało, wraz z dowodzcą xiędzem 
Murphy. Zdobył 12. sztuk armat, sztandary, wiele am- 

%% municyi i broni, 700. koni i 270. sztuk bydła. Woylka 
królew(kie w pierwszey potyczce flraciły tylko 20. ludzi, 
w oliatniey 7. Porażeni insurgenci rozpierzchneli (ię po 
hrabftwie Wexford. —4Wspomniona gazeta umieszcza tak- 
ze nafiępuiący lift vice-króla lorda Cornwallis do xiążęcia 
de Portland przyfłany: , Z Dublina d. 28. Czerwca. Mi- 
lordzie ! Porucznik Gardner donosi pod d. 26., iż dniem 
wprzody mocne korpus jinsurgentow attakowało go pod 
Hackeiftowwn w zamyśle okrążenia iego. Cofnął fię więc 
do miafta, gdzie walka wśrzod płomieni przez 9. godzin 
ciągle trwała. Nakoniec insurgenci porażeni zoftali i wy- 
szli z pod miafia zabrawszy z (obą na 30. wozach ran- 
nych i zabitych swoich ; wielu iednak trhpow na ulicach 
pozoftało. Woyfka królewikie maią ro. zabitych i 20. 
rannych."— Mowią iż powszeclina amneftya wkrotce ogło- 
szoną będzie, z wyięciem z pod niey kilku tylko dowodz- 
tów. Generałowie spodziewaią liç, iz wkrotce zupełna 
[pokoyność przywróconą zolianie. Wszakże z liftow pry- 
watnych dawiaduiemy fię, iż w hrabfiwach Derry i Tyron, 
zaburzenia wielkie okaznią fie. — Pod dniem 29. wyszła 
od officerow kommenderuiących w Irlandyi proklamacya 
do insurgentow, wzywaiąca ich do opufzczenia swoich 
dowodzców, poddania fię w przeciągu dni 14. i złożenia 
broni, z zaręczeniem, iż im fię nic złego nie ltanie. — 
Liczba mieszkańców Dublina. ktorzy miafto to opuścili, 
i do insurgentow przyłączyli ie, wynosi do 10,000. — 
Baganall Harvey który dowodził insurgentami w Wexford, 
zoftał odkrytym w piwnicy na iedncy z wysp Saltee, przy- 
prowadzony do Dublina, był tam na d. 27. Czerwca powie- 
zszohyfń: wraz z drugim generałem insurgentow Kaoz, 
tudzież PP. Grogan, Hatton i Cołclough. Harvey miał 
Tocznego dochodu 2500. funtow, Kros 6000. a Gorgan 
7000, — Nieszczęśliwy. piekarz i i syn jego którzy niedawno 
k rozftrzelani zoftali, za zatrucie iakoby chleba, wcale byli 
niewinni. Zołnierze przymufili go do wyięcia z pieca chle- 
ba nim jeszcze był dopieczonym, surowizna lego spra- 
wiła im bóle, a ztąd wypadło podeyrzenie trucizny. — Z 
Dublina pod d. 28. Czerwca donoszą, iż tam była rewi- 
aya domów, dla wyszukania monety, "którey niedoftatek 
nieftychane zamięszanie į fkargi przynosi. — Kowale mu- 
„SZĄ -teraz urzędownie obowięzywać lig, iż odtąd żadney 
bróni doftarczać insurgentom nie będą. —Po odniefioney 
Porazce w IPexfórd, insurgenci mieli' zamylł uderzenia 
na Dublin, ztąd przygotowania tamże poczy nione byływ celu 
dania odporu. W Kościołach Katolickich tegoż miafta o- 
gloszone są takze z ambom exkomuniki na insu rgentow. — 
z Filadelfii pod d. 2. Czerwca donoszą ? nam , iż izba re- 
„Prezentantow umocowała Prezydenta do wydania pozwo- 
enia kapitanom wzbroionych okrętow -4merykańfkich, 


ral Cercey, krąży przy Made France a 5 


| wszym lordem kamery, a P. Dudley Ryder kanclerzem 


| wet przytomny w czalie limity parlamentu.— Tuteysze 


< rykań/fkich.— Wszelkie także związki handlowe między 


Ameryką pułnocną i osadami Francuzkiemi są zakazane 
dopóty, dopoki terażuieysze zatargi z Rzpltą Francuzką 


trwać bedą.— Sądzą także potrzebą przyspieszenie pra- | ` 


wa, mooą którego podeyrzani cudzoziemcy z kraiu ufią- 
pić maia. PRachuią bowiem przybyłych nie dawno z za- 
chódnich Indyow do Filadelfii cudzoziemcow do 10,000, 


a 500. Iraudczykowy w iednym dniu nataralizowało lię, 


dla ufknrecznienia elekcyi iednego fenatora demokraty, 
lubo partya federalifiow, przeciw nim w tey mierze prze- 
mogła,— Podług ofiatnich wiadomości z Lizbony , część 
woylk tamteyszych do Ir/andyi, a część do wschodnich 
Indyow wyfłaną zofiała. Go dowodzi, iż iuż w Portu- 
galii nie obawiaią lię attaku od Francuzaw.— Nasza flot- 
ta przed Texel z 16. okretow woiennych ielt zlożona, 
do którey oczekuiemy przyłączenia. to. okrętow linio- 
wych Rofyi/kich.— Kapitan Lawford powrocił do Mar- 
gate z krążenia swego nad brzegami Flandryifkiemi, 
schwytał on- fregate Duń/ką , inni mowią Sz zwedzką, i kil- 
ka ftatkow naładowanych potrzebami woiennetni, prze- 
znaczonemi iak. mowią da Tulonu. — Francuzki Admi- 
~ okrętami od 44: 
iednym od 40. i dwoma od 24, armat,— Pitt zawsze fa- 
by, bawi fię ciągle na wli w Zołwood. Wielu mnie- 
ma, iżeiuż nie będzie miniftrem, i że lord Grenville pier- 


kamery mianowani zofianą. Jakkolwiek bądź, to pewna; 


iż Pitt iuż tyle nie znaczy co pierwey, i nie był na- 


pisma oppozycyine glosza, iż Buonaparte [tanął iuż- w 
Ależandryi, że ma z sobą wiele officerow roialiltow, 
i że Egipt będzie osadą emigrantow Francuzkich= 

z Paryża dnia 3. Lipca, 

Dnia r. t. m. o godzinie 2. po południu, wylirzały z 
armat ogłofiły zdobycie wyspy Maliy.—Dyrektoryat Wyk. 
przefłał w tey mierze obydwom Radom naltępuiące po- 
selltwo d. 13. Meffidor (1. Lipca) roku 6; 

Obywatele Reprezentanci! Od dawnego czasu rząd 
Maltańfki śmiał okazywać nieprzyiazne przeciwko Fran- 
cyi zamiary. Użyczał nayzuchwalszych wzgledow dla emi- 
grantow, których do swoiey wyspy przyjmował, toż sa- 
mo czynił dla swoich kawalerow, Którzy pomnażali Kon- 
deufza armią. Konftytucya tego rządu wkładała na niego 
prawo nayściśleysze neutralności, a w tenczas gdy ią pu- 
blicznie wyznawał, w ten sam cząs pozwalał woiuiącey 
przeciwko nam Hifznanij rekrutować maytkow w Malcie; 
nieprzefiawał potym dawać Anglij tegoż samego pozwo- 
lenia, którego na żądanie Francuzow z wzgardą odmowił. 
Maltańczykowie i Francuzi mieszkający w Malcie, [koro 
fię tylko pokazali przyiaznemi (prawie Francuzow, na- 
tychmiaft prześladowani, więzieni, rownego z podłemi 
winowaycami doświadczali losu, Zdawało lię, iż zawzię- 
tość tak maleńkiego kraiu przeciwko Rzpltey Francuz- 
kiey, nie mogła daley pofłąpić; atoli widziano, iak Wiel- 
ki Miftrz w manifeście pod d.1o. Pazdziernika 1798. gdy 
mu Krol Neapolitań/ki donioft o swoim przyftąpieniu 
do woyny, widziano z iaka Ikwapliwością chwytał fię tey 
pory dla zamknięcia portow Maltań/fkich wszyftkim okrę- 
tom Francuzkim. Wigcey uczynił: ogłolił w swoim ma- 
nifeście, iż Agent Francuzki, który na ten czas w Mal- 
cie zoltawał, nie bedzie ram odtąd uważany, tylko iako 
sprawuiący interefla Króla Tr aneuzkiego. Gdy na koniec 
uwiadomiony zoftał o anayduięcym lie iuż w drodze no- 
wym agencie, przy:łał, iż ani iego, ani kogożkolwiek i in- 
mego nieprzypuści i nieptzyimie za agenta od mniemaney 


w PIĄTEK. 


DD. eee 


Rzpltey Francuzkiey, którey wielki Mifirz (te są własne 
iego wyrazy) nie może, niechce, ani powinien uznawać. 
Bez wątpienia rząd Maltań/ki nie mogł w tym czafie o~ 
kazać fię większym nieprzyiacielem Francyi, a zatym ten. 
fian woyny od tego momentu trwał nieprzerwanie.— Dnia 
ar. Prairial (9. Czerw: ) rokuteraźnieyszego, żądanie uczy- 
nione przez kommendanta [ił Francuzkich na, tych mo- 


$ RE 
„rzach, ażeby mu pozwolono opatrywać (ię w wodę na tey 


wyspie, odrzucone zoltała z tą szyderlką formalnością, 
iż W. Miftrz nie może przypuścić, iak tylko dwa razem 
przewozowe okręty, co wymagałoby więcey niż trzyfta 
dni, ażeby woylko Francuskie doliatecznie wodą opatrzo- 
nym zoftało. Śmieć tak znieważać armią Rsepliey, którą 
dowodzi G. Buonaparte! — Dnia 22. Prairial (10. Czer:) 
zrana woylka Francuzkie we wszyftkich częściach wyspy 
znaydowały fię na lądzie, Tegoż dnia opasały ze wszy- 
fikich fitron twierdzę, z miafia gelty ogień sypano. O- 
blężeni uczynili wycieczkę, w którey szef brygady Ob. Mar- 
mong na czele 19: putbrygady zdobył chorągiew. zakonu. 
Dnia 24. Prairiał (12. Czerw:) zrana Kawalerowie zakonu 
S. Jana Jerozolim/fkiego, oddali Rzeczypospolitey Francuz. 
kiey mialto i twierdze Maltań/kie, i zrzekli lię do nich 
prawa samowładności i własności, których używali tak 
na tey, jako też na wyspach Gozzo i Cumino. Rzplta zdo- 
była w Malcie dwa okręty woienne, iednę fregatę, 4ry 
galery, 1200. armat, 40. tyfięcy karabinow, 1,500,000. 
funtow prochu, i wiele innych rzeczy, których Dyrekto-, 
ryat ieszcze nie odebral wyszczegulnienia. 
(podpisano) RewBsir Prezydent. 

LAGARDE Sekretarz generalny. 
Po przeczytanym poselliwie w Radzie 500. Ob: Du- 
vigriet rzekł: „ Już tedy nakoniec boiaźni nasze rospro- 
szóne zoftały. Każdy z nas był trolkliwym o lós Hotty, 
Tulońfkicy i czekał niecierpliwie na pierwsze pewne od 
niey wiadomości. Buonaparte udzielił nam ich, w spo- 
sobie godnym iego. Muliała więc uledz prawom zwy. 
cięzcy ta dumna i przewodząca wyspa, która była ofiatnina 


| schronieniem dla fanatyzmu mnichów, i zabobonu ryce-, 


rzow. Nie nie mogło obronićiey przeciw geniuszowi wolno- 
ści, ani kosztowne iey wały (dzieła trzech wiekow) ani be- 


, spieczeńftwo iey portu, ani [kały przyftępu do niey wzbraa' 


„niaiące, ani tyliączne działa, ani pamięć dawnych i iey zwyż 
cięztw. Czego Soliman wr 1565. przy całey ftawie śwoiey, 
z całą połączoną potęgą. rozległych w „lzyi, Ajrycei Euro- 
pie kraiow swoich. po kilkormielięcznym eblęzeniu dokazać 
nie mogł, na co nafiępcy i lego odważyć fię nawet nie śmieli 
pomimo znieważóney nie raz od Maltańczyków bande- 
ry Otiomań/kiey, to Buonaparte dokonał. Pokazał fię * 
tylko, a w mgnieniu oka Malta zdobytą zoltała. Dla bo» 
haterow naszych, którzy od takiego wodza są prowa- 
dzeni, nie inasz trudności, Same żywioły zdaią fig 
bydź tak iak oni do zwycięztw uspofobione, i wspol-. 
nie przykładać fię do naszych trynmfow. Tak więc, znie- 
fione są owe wyniolłe zamiary Anglii i Mofkwy, ktore 
„zawczasu to mieysce schronienia dla okrętów, i punkr 
warowny morza  śŚrzodżiemnego między fiebie podeis- 
liły. Malta powtornie od Kartagińczykow oswobodzom 
ną zoltała, a mieszkańcy iey są teraz wolnemi, tak iak 
nim będzie w kilku mieliącach Zywioł ich otaczający. 
Nie przeftaną oni błogoftawić nowych Rzymian, którym 
winni są swoią polityczną, obywatellką, i i handlową wol. 
ność. Pozwolcie nam więc nie przez podziwienie (gdyż 
to uczucie przez niezliczone zwy cięztwa armiow naszych, 
iuż ieft nieiako wycieńczone ) ałe przez okazanie spra- 
wiedliwey wdzięczności, uczcić ten okażały wfięp armii 
Francnzkicy do nowych czynow bohaterikich, które woda 
iey przywieść ma do wykonania. Bogdayby ztąd wyni- 
kla dla Anglii nauka, okazuiąca iaki ią le$ częka. LOS 


mencie gdy widział przygotowania do bitwy przeciwko 
bBrancuzom, natychmialt napisał do W. Mifirzæ, iż iako 
kawaler Małtań/ki, był obowiązany toczyć woynę z Turą 
kami, a nie z swoią oyczyzną, i że z tey przyczyny nie 
chce fię bynaymniey mieszać do tak złego w tey okoli- 


dayby armie nasze nowym zapałem uniefione zofia- 
ły, gdy fię dowiedzą o wyrazach wdzięczności Qy- 


czyzny swoiey i iey reprezentantów , i bodayby tego 
wielkiego przeznaczenia swego iak naypredzey dopeł- 
niły, do którego ie Życzenia świata powołuią. — 
Po czym Echafferiaux ftarszy głos zabrał. „, Któryż, rzekł, 
reprezentant ludu, któryż Francuz nie pospieszy fię, ca- 
łą wdzięczność swoią okazać tym walecznym woiowni- 
kom, krórzy wzgardzaią niebespieczeńltwami morza, i 
nowych potyczkow, dla zafłużenia fię oyczyznie? Tak 
więc, za ukazaniem (ię tylko armij Francuzkiey, wpadły 
w ręce nasze te lławne lkały, o które częftokroć potęga 
Buonaparte 


czności pofitępowania zakomu; zaco natychmiafi z rozka- 
zu W. Mifirza wtrącony był do więzienia, z którego 
dopiero dla negocyowania wyprowadzonym zofiał. 
Warunki kapitulacyi były nafiępuiące: 1. W fzyfikie 
twierdze, miafto, territorium i prawo samowładności i 
własności nad wyspami Maltą, Gozzo i Cumino , należą 
do Irancuzow. W. Miftrz odbierać będzie od Rzpltey 
Francuzkicy pensyą roczną 300,000., frankow dopoty , 
dopoki nie otrzyma dla fiebie xięztwa na kongrelfie w- 


naygrożnieyszych mocarftw rozbitą zoftała, 
rozpoczyna wyprawę swoią przez zaięcie iedney z naymo- 


cnieyszych twierdz morza Śrzbdziemnego. Móżna mówić, 


iż ten wodz w też same poftępuie ślady, jak niegdyścpizy 
weyściu swoim do Włoch. Jelt iednak ieszcze inny gatu- 
nek [lawy dla armiów Francużkich. Handel „nauki, kynszia 


i cywilizacya, te są dobroczynne korzyści, któremi 
Rzplta Francuzka Gzielić lie chce z innemi narodami. 
Srzodziemne morże, ten teatr tylu dawnych cudow, prze- 
zmaczone ielt do widzenia wkrótce nowych tryumfow. 


„Bodaybyś odważna i (zlachetna armio tak daleko rozcią- 


gnela fawe i miłość imienia Francuzkiego, iak daleko 
rozciąga lię dla ciebie wdzięczność narodu! “— Po tych 
mowach dekretowano, iż armia Francuzka na morzu i 
lądzie, zwycięzka pod Malia, dobrze fię zafłużyła oyczyznie. 

Redaktor zawiera w sobie o wzięciu Malty nafiępu- 
iące urzędowe opisanie. Armia expedycyina pod dowodz- 
twem G. Buonaparte d. g. Czerw: z rana [taneła przed 
wyspą Gozzo. Konwoy z Civilta-Fecchia przybyłtam iuż 
od trzech dni.— Dnia 9. wieczorem wyfłany był ieden z 
adiutantow Generała kommenderuiącego z żądaniem, a- 
Zeby pozwolono było okrętom lirancuzkim brać na wy- 


spie wodę; W. Mifirz (baron Hompefch) zlecił konsulo- '| 


wi Rzpltey Francuzkiey w Malcie, ażeby iego imieniem 
dał odpowiedź, która była zupełnym odmowieniem, z 
przyczyny, iż niemogł więcey razem przyiąć iak dwa 


przewozowe ftatki, co porachowawszy, wymagałoby 500. 


dni dla nabrania wody.—Potrzeba armii była gwałtowną. 
‘i przymuszała do użycia mocy, ażeby iey doftać. Dano 
rozkaz admirałowi Brueys, ażeby fłanął w gotowości: do 


wylądowania, Wyfłał kontr-admirała Blanquet zswoią elka- 


drą i konwoiem z Civitta-/ecchia, ażeby to ulkutecznił 


w Marfa Sirocco: Konwoy z Genui wyfiadł przed fortyfi- ` 


kacyą S. Pawła; konwoy z Marfylij na wyspę Gozzo. Ge- 
nerał brygady Lanės i szef brygady Marmont wyliedli na 
wyfirzał z fortecy. — G. Defaiæ dał rozkaz wylądowania 
Generałowi brygady Beillard z 21. pułbrygadą. Opano- 
wał wszyfikie baterye i zamki, które broniły fianowilka 
i przyfiępu do Marfa Sirocco. Dnia 10. przy schyłku dnia 
| woylka nasze znaydowały lięna lądzie we wszyfikich” miey- 
fcach pomimo filnego z armat ftrzelania. Dnia tego wieczo- 
rem forteca była ze wszylikich firon ściśniona, a reszta 
wyspy poddana.— G. Regnier opanował wyspę Gozzo; G. 
Baraguey d'Hilliers cala południową część wyspy Malty, 
zabrawszy wielu kawalerow i 200. ludzi w niewolę. G. 
Dęfaiv , znaydowął fię na ieden wyfirzał z piltoletu od 
okopów Coitonere, i twierdzy Riccazoli; zabrał także do 
niewoli wielu kawalerow , Maltan /kich. — Nieszczęśliwi 
mieszkańcy niewypowiedzianie przeltraszeni, schronili lię 
do miafia Malty, które tym sposobem dolfiatecznie lu- 
dem opatrzone było. Przez cały wieczor d. ro. z miafia 
filnie z armat ftrzelano. Oblężeni chcieli czynić wycie- 
czkę, ale mężny szef brygady Marmont na czele 19. puł- 
brygady, odpędziwszy ich, zabrał chorągiew zakonu. Te. 

goż dnia zaczęto wprowadzać na.ląd artylleryą, Mało ieft 


w.Europie mieysc tak mocnych itak dobrze utrzymywa- * 


nych, iak Malta Dnia 11. z rana Vy, MGifirz wyfłał z 
żądaniem zawieszenia broni. Natychmiaft adjutant [zef 
brygady Jinat poltany był do niego z umocowaniem do 
zawieszenia broni, ieżeli za poprzedzaiącym warunkiem 
zezwoli na ułożenie fię względem poddania twierdzy. 
OOb. Pouflielgue i Dolomia poftani także byli dla owy- 
miarkowania Íkłonności VV. Mifirza i mieszkańcow; a za- 
/wieszenie broni fianeło na 24, godziny. Dnia rr. o pół- 

nocy, urzędnicy W. Mifirza przybyli na okręt Wfehod, 
gdzie zawarli ofiateczną umowę.— Na czele  deputacyi 
W. Mifirza znaydował lie kommendor Bo;fredon-Ran- 


Jijat, kawaler bywszegó narodu Auvergne, który W mo- 


Raftad. Dana mu będzie nadto summa 600,000. fran- 
kow w indemnizacyi; odbierać także będzie honory woy- 
fkowe, aż do ukończenia intereflow w Rafiad. — Il. Ka- 
walerowie Francuzcy znayduiący fię w Malcie, którzy tam 
“od Czasu rewolucyi zamieszkali, maią być uważani, iak 
gdyby przez ten czas we Francyi zoltawali, i mogą po- 
wrócić do swoiey oyczyzny.—III. Rzplta Francuzka zanie- 
fie pośrzednictwo swoie do Rzpltych Cisalpińjkiey, Ligu- 
r pifkiey, Rzymfkiey i Helweckiey, aby kawalerowie ztych 


| 4ch narodow pochodzący, również wspomnioney wol- 


ności i praw używać mogli. — IV. Rzplta Francuzka ne- 
znacza kawalerom tych narodow pensyi 700. frankow. Tym 

zaś którzy 60. lat maią, 1000. frankow. — V. Twierdze 
wyspy maią być na dniu 12. a okręty wojenne nazajutrz 
z rana wydane. — VI. Woylka Małiań/kie do dalszych roz- 
kazow powinny w koszarach swoich pozolłtać. — VII Ka- 
walerowie którzy polleflye swoie na wyspie maią, zolta- 
ną przy ich dochodach. — Na d. 12. woylka Francuzkie we- 
szły do fiołecznego miafta Waletty i zabrały w. Ps 
wszyfikie twierdze wyspy- — Dziwić liç trzeba, iak 4z- ` 
glicy mogli zaniedbać zaięcia Malty i prędszego wyfła- 
nia Hottow swoich na morze śrzodzierne. Przez wzgląd 
na uzbraiania nasze na brzegach pułnocnych, zapomnie- 
li o Tulonie, a geniusz Buonaparty uprzedził ich i w błąd 
Po wzięciu Malty, Buonaparte zaiąwszy 
Zo- 


wprowadził. 
marynarkę Maltarfkq, w dalszą puścił fię podroż. 


fawił na wyspie załogę, podług iednych 4000. podług dru- 


gich r2. do 20,000, ludzi wynoszącą. Wiele okrętow Mal- 
tańfkich, które fię teraz na morzu znayduią; będą zape- 
wne ieszczo. do nas należeć. —Po odpłynieniu od Malty, 
Buonaparte miał zapowiedzieć Królowi Nedpolitańfkie- 
mu, aby nie wpuszczał Anglikow do swoich portow. WW 
przypadku bowiem przeciwnym, poczyta krok ten za wy- 
powiedzenie woyny Francyi. Buonaparte nie dopełnił 
więc dawnych traktatow, podług ktorych każdy któryby 
po W. Miftrzu obiął Maletg w polleffyą, obowiązany iefi 
wykonać przyfięgę wierności Królowi oboyga Syeytij, ico 
rok na znak hołdu dać mu w podarunku Sokoła. — Na 
dniu 13. Buonaparte odpłynął od Malty, ogłofiwszy ią 
departamentem Francuzkim , a. prezydentem jego kawale- 
ra Boisredon Ran/fifat. 

(0) położeniu teraźnieyszym Malty, Poułcier naftępu- 
Wyspa Malta do którey nałeżą 


iące „podaie uwagi: ,, 


' Gozzo i Cumino, ma ludności 150,000, dusz, sama Faletta 


20,000. Mieszkańcy powiększey części bawiąc [ię żeglugą, 
fkładaią niewyczerpaną szkołę biegłych i nieufiraszonych 
marynarzow. Nie ma na tey wyspie pofłanowionych rẹ- 
kodzieł, lecz kobiety przykładają lię tam do przędzenia 
bawełny, fprowadzoney z Lewantu. Dawnieysze ` przy- 
chody W. Mifirza, wynofiły do 700,000. liwrow. W przy- 
padku potrzeby, zakon Maliañjki ielt w ftanie przyltawić 
16 tyfięcy ludzi do woyny. Wyspa ta 56 mil Włolkich okręgu 
maiąca, nie ielt dosyć urodzaynąw zboże. Ma wswoim som- 
fiedztwie Sycylią, która ieft iey naturalnym spichrzem, 
a,gdyby i tey pomocy. pozbawioną być mogła, zofiaie i iey 
fię i ieszcze Barbarya. Malta poliada na morzu śrzod- 
ziemnym port naypięknieyszy i naybespiecznieyszy. Daie 
wygodne, pewne i miłe spocznienie okrętom idącym do 
Lewantu, lub ztamtąd powracaiącym. Te, znayduią tam 
[zpitale dla chorych, maytkow dla dopełnienia liczby {wych 
ekwipażow, arsenał w którym mogą oporządzać i napra- 
wiać fwoie (tatki. Pofiadaiącym tę wyspę zapewniona 
ieft przewaga w handlu Zewant/kim, a każde mocarltwo 
woynę z niemi wiodące, muliałoby lię iey wyrzec bez 
utrzymywania mocney efkadry, któraby ią przez swoie na 


| zawsze byłby [kutecznym. "Tak więc poliadanie Maliy 


w każdym czafie byłoby fzacownym dla Francyi, lecz iee 
szcze fzacownieyszym fię ftaie dla Rzpltey z powodu woy* 
ny w którą iefi uwikłana. — Maltańczykowie uważani ið- 
ko Francuzi, użyć będą na o flottach, przywykną 
do chwytania zdobyczow, i czynić bedą nielkończenie 
wielkie szkody Anglikom w ich handlu z Lewantem. Kom- 
ieft dla 
nas zabespieczoną. Rzplta może tam niezmierne za- 
kładać warsztaty. Blilkość lasow „Albańfkich, 1 nilka ce- 
'mą robotnikow, pozwalaią tam budować z większą 9- 
Nakoniec Malta ielt PA 
lądkiem Dobrey Nadziei Srzodziemnego Morza. 

Możemy zapewnić, (mowi Poultier w dzificyszym 


munikacya z naszemi wyspami Weneckiemi 


szczędnością niż w Tulonie. 


swoim dzienniku) iż iedna mała wyprawa z dobrym wia» 
trem Północno-wschodnim wypłyneła z portow Rzpltey, 
dowodzi nią młody 'ieden człowiek, który imie swoie 
wiławić pragnie. W kilku dniach będziemy o niey mieli 
wiadomość, dziś muliemy Tekret o niey zatrzymać. —Ma- 
my mocne powody do wierzenia (mówi daley Poużltier) 
iż drugim fianowilkiem, które (obie zapewni G. Buo- 
naparte, będzie wielka Turecka wyspa Kandya, z kąd pro- 
fto do Egiptu popłynie.— W Malcie ma lię znaydowaó 
wiele Ikarbow z Włoch zwiezionych— Z Bajonny pod 
d. 24. Czer: donoszą, iż elkadra admirała Nelfon nazad 
do Gibraltaru wrócić (ię miała. Mowią iż dla tego tylko 
wyszła na morze Srzodziemne, aby uważała, czyli wy- 
prawa Tulońfka nie wysadzi woylka na ląd Zi/zpań/ki 
przeciw Portugalij. Pogłolkę tę udaią za rzecz prawdzi- 
wą.— Tym czasem tų w Paryżu mówią, iż Dyrektoryai 
Śdebtał kuryera z Neapolu z wiadomością, iż flotta Fran- 
cuzka na d. 17. Czerw: przed. 'portami Neapolitańfkiemt ggg 
widzianą była. — Rządzca marynarki w Tulonie pod d. 8, 
Czerw: wydał do wszyfikich marynarzow tego portu pro- 
klamacyą nafiępuiącą. ,, OOŁ: Od 20 dni flotta morza śrzod- 
ziemnego wyszła pod żagle, otoczona zyczeniami . wszy- 
fikich dobrych obywatelow. Ma ona dokonać wielkich 
przeznaczeń. Buonaparte znayduie fię na niey. Wiatry i 
„bałwany morlkie dotychczas sprzyiały iey żegludze, 
szczęśliwa wrożba przyszłych ‘iey powodzeń. Dla tym _ 
większego ich. zapewnienia i ułatwienia śrzodków w tey 
mierze przedlięwziętych, nowe prace i uzbraiania nieu- 
chronnie są potrzebne, Dyrektoryat zalecaiąc ie, polega 
na waszey gorliwey czynności. Odpowiecie : aczekiwa- 
niu Dyrektoryatu, i wszylikich krewnych, przyiacioł i 
współziomkow waszych na flocie zoftaiących, iężeli po- 
spieszycie iak nayprędzey do Tułonu, dla, wygotowania 
| im oltatnich warsztatow ich zwycięztw. Uzbraiania są 
| naglące. Te przedłużać byłoby to iedno, co przedłużyć 
chwalebną zwycięztwu godzinę, i kłaść tamy oka- 
załym przeznaczeniom Rzeczypospolitey. Ktoż z was 
| chciałby fię [taé winnym takiego 
| chciałby być tak podłym, któż takim nieprzyiacie- 
| lem własney oyczyzny, aby kosztem [awy woylk naszych 


przefiępftwa, któż 


i kosztem wypadkow, które potężney flocie naszey są 
| zaręczone, miałby pozoltać w. ohydney nieczynności ? 
| Moglibyścież używać spokoyności, która takim sposobem 
| byłaby dokupioną, bez doświadczenia wyrzutow [umnie- 
nia? Gzyż wzgarda, którąby was całą Francya okryła, 
| czyż przekleńfiwa rzucone na wąs przez odplynioną Rotte, 
| któraby tym samym była nieiako opuszczoną, czyż ; : fira- 
| szne (kutki gniewu rządu, dozwoliłyby wam fpokoyno- 
| ści, choćby nawet sumnienie wasze głuchym było na 
| terażnieysze wezwanie ? Nie marynarze, w tak ważney 
| epoce nie będziecie, wybierać między hańbą i fławą, 
między. pięknym imieniem Jrancuza i nędznym bunto- 
| wnika, między podchlebną madgrodą i surową karę 
| Ten ieft wybor, który was, czeka, —-Prawdziwy pa- 
tryota, więcey. czyni niż po nim, wymagaią. Wszy” 
scy przeto marynarze „cieśle, etc. wezwani ielteście do fta- 
wienia fię w iak nayprędszym czafie w Tulonie, Ci którzy 
wzbraniać fię będą od tego ,  zofianą podług praw ukarani; 
a nazwilka ich po wszylikich okolicach Rzeczypospoli- 
tey do wiadomości podane, ,, podpisano) NAJACG. 

W czalie kiedy ieszczę flotta, Tuloń/ka pod Korsy* 
ką zofiawała, ieden z Generałow znayduiących fię n% 
niey, pisał do swego przyiaciela., U nafitępuiący. n Nie 
omyliłeś Gię w domylłach swoich, względem przeznacze” 
| nia flotty. Podobnie iak ty myslą na okręcie Wschod 


tych morzach krążenie wspierała ; i ten nawet Ipolób nie | na którym i ia ię znayduię, Ten nowy „Argo pod pre 


| 


| 


| 


'  rentw Rzymie pozolianie—Jean Debry pisał zRafład, iżkon- 


%odnidztwem młodego Jazona, poniefie na grzbiecie 
śwoim bohaterow Francuzkich, dla zdobycia złotego ru- 
na. Wydrzemy go Anglikom, a naykrotsza droga, ktò- 
rą nam w tey mierze los otwiera, ieft Egipt. ,, — Ob: 


, lrmenard, który dotąd przy legacyi Batawfkiey w Pary- 


žu zofiawał, ielt aresztowanym i do Temple 'zaprowa- 
dzonym.— Z dawnego, Belgium idzie wiele woylka ku 
Texel, dla obrony brzegow przeciw „/nglikom. — Gen: 
Kilmaine kommendant armii „dngielfkiey pod d. 28. Czer- 
wca wydał: naliępuiący rozkaz przy parolu. „ Rabunki, 
podpalania, i morderftwa, które Anglicy po wszyfikich 
okolicach brzegow naszych popelniaią, gdzie tylko wy- 
darzy (ię im wylądować; wymagaią śrzodka, któryby ta- 
kim okrucieńliwom koniec położył, iakich przykładu nie- 
widziemy, tylko w dzieiach „dmaryki w czafie iey 
rewolucyi, i teraz świeżo w nielzczęśliwey Irlandyi. Wy- 
raźnie więc rozkazuiemy wszyfikim Generałom 1 kom- 
mendantom armii Angielfkiey, aby odtąd żadnego par. 
donu schwytanym „Anglikom nie dawali. —Względem 
zdrowia Dyrektora, Rewbell byliśmy mi. w mocney ibola- 
Źni. Choruie on na kamień, i nie dawno tak mocne 
uczuwał bole, iż fie lękano o inflammacyą. Cztery ra- 
zy ną dzień muliał brać kąpiele. Dziś iuż ma fię nieco 
lepiey.— Rzplta Cisałpt:,fkt chce zawrzeć przymierze z 
Rzepltą Helwecką.— La Combe St. Mickel iako nowy Po- 
set Rzpltey wybiera fię do Neapolu na mieysce Garata.— 
Rada 500. (dekretowała, aby dzień 14. Lipca obchodzo- 
„ny był z uroczyftością przez Ciało Pawodawcze; a Pre- 
zydent' miał mowę na pamiątkę iego— Gen: Ru/ca z 
z Marsylii przybył do Genui z wielu oddziałami woylka, 
które tam na okręty wfiąść maią— W Temple znay- 
duie fẹ teraz do 40. więzniow.— Baronowa Stael przy- 
była znowu do Paryża, ma iednak na wfi w blilkości 
«mieszkać, — Względem zamiany niewolnikow „Angiel- 
Jkich, mialy znowu nowe powliać trudności.-— Dziliey- 
Szy Dziennik Republikaniń donofi; iż nglia żąda po- 
koiu. Zapewniaią przytym, iż dwoch pełnomocnikow 
do tey negocyacyi iuż ieft mianowanych, ieden z pomię- i 
dzy nich ma bydź Ob:' Niou, fekretarzem zaś legacyi ma | 
bydź Ob: Bourbon. Ta iednak wiadomość przez pisma 
urzędowe me ieft podaną.— Dupont z departamentu | 
Montblanc, i Bertholio iadą do Rzymu, iako komumissa- 
tże rządowi dla zmienienia OOb: Daunou i Monge. Ob: 
Cogmeira kommifsarz w departamentach Korcyry, Itaki, 
i morza Egeyfkiego , ma-po sobie nafiępcę Ob: Dubois, 
z wyższego Renu. Monge inż wyiechał z Rzymu dla po- 
łączenia fię z G. Buonaparte, a Daunou ma tu przybydź , 
wraz z Garatem dla obięcia mieysca w ciele prawodaw- 
Czym. Faypoult wyiedzie do Medyolanu: Sam tylko Flo- 


gres wkrótce bylby zakończonym, gdyby: wszyscy polło- 
wie mieli taką, dak on chęć do zawarcia pokoiu— Ob: 
Neufchateau wkrótce z Selz ieft ta spodziewany, mą ie- 
chać do wiolki swoiey w okolicy Marmoutier. , 
Lifty z Kompofielli pęd dniem 13. Czerwca wyraża- j 
Ją: „Elkadra w Ferol z 14. okrętów złożona, iuż od dat | 
Wna w gotowości ftoiąca, miała w tym moniencie wypły- 
Mąć. Zabrala na fiebie 15. tyliecy lądowego woylka, i 
wiele ammunicyi woienney. Officerowie marynarscy na 
mocy uqlopow na 15. dni do tego miafta. przybyli, ode- 
brali rozkazy ażeby natychmiafi na swoię mieysca popowra- | 
cali. Czynią tu tyfiączne dómyfty o zamiarach tak ogro- | 
mnego i nągłego zbrojenia. Niektórzy utrzymują, iż ieft 
przeznaczone do lądowych osad -4meryki, zagrożonych | 
Przez Anglikow z Jamaiki; drudzy do Trlandyi. Lifty z 
Bordeaux też [ama nowinę potwierdzają. — Mowią iż Ob. . 
Łamargue odebrał rozkaz przyspieszenia swego wyiazdu 
do Szrokolma; „gdzie wyznaczony ieft na ambafladora.— 
Oblężenie Erenbreiifteinu Ściśleysze ieltiak kiedy. Fran- 
Cuzj znayduią (ię bardzo blilko fortecy, i zaymuią wfzy: 
ftkie mieysca nad rzeką Lalna, —Pisma Włofkie wyrąża- 
ią; iż wielu Rzymian pragnie, ażeby Rzplia Rzymyka do. 
Rzpltey Cisalpińfkiey zoftała wcieloną. — Na feflyi Rady 
600. dnia 28. Czerwca O. Heurtaut-Lamerville z porządku 
‘dziennego yael: „, Rzplta wzdycha za organizacyą inftru-- 
toyi publiczney , ftofowney do prawideł rozumu, i do- 
Swiadczeniem wiekow ftwierdzoney. Znayduie fię bez 
*wątpienia wielka liczba republikanow, lecz ci z upływem 


Czasu zniknąć mogą. Czymże ich zafiąpicie, ieżeli idące 


| 


* 


pokolenie nie będzie wychowane w prawidłach równości 
Republikantfkiey? Spieszmy fie więc z ułożeniem tey ele- 
mentarney inltrukcyi, iż rózprzeliczenieniem iey po ca- 
łey Rzpltey. Bez niey prawo ieft tyrańlkim, a miecz iego 
puginałem. Oświecenie rozpoczęło rewolucyą , oświece- 
nie zakończyć ią powinno. Oby w przyszłości mogło 
położyć koniec rewolucyom narodow? Prawa wasze fg da- 
lekie od trafienia do tego celu, są to tylko gdzie niegdzie 
rozrzucone i do piszczy prowadzące znaki. Prawo 5. Bru- 
maire wikazało nam tylko nadzieię, nie naznaczyło ono 
dla nauczycielow dofiateczney nadgrody ; nie nadało im 
dosyć poważania; nie powierzyło Dyrektoryatowi dofta 
teczney mocy dla podniefienia tey ćzęści adminifiracyi; 
nakoniec zofiawilo pierwialikowych nauczycielow łupem 
zazdrości prywatnych, i wpływu fanatykow. Prawo to 


ielt tylko nie rozwiniętym płodem. Widzieliśmy tych pry- | 


watnych nauczycielow fiawaiących pod chorągwiami kro- 
jalizmu i zabobonu, wpaiaiących w samych uczniow kontr- 
republikanilkie prawidła. Przyciągnieni ich przykładem, 
i boiąc fię utracić swych uczniow, nauczyciele pierwiali- 
kowi widzieli fię przymuszonemi do zaniedbania kalenda- 
rza republikantlkiego, do mieszania dni: swego. fpoczyn- 
ku z świętami i niedzielami. Ci nieszczęśliwi nauczycie- 
le samym sobie zoliawieni, od prawa ani rządu niewspar- 
ci, niewiedzieli czego [ię trzymać, czego od nich żądano. 
Gała ich gorliwość wyfiliła fie na wfpaniałych i niepoży- 
tecznych ufiłowaniach. Do was należy prawodawcy we- 
sprzeć ich waszą pomocą. Poltanowcie dla nich mądre 
lecz surowe prawo; bez niego duch publiczny fię chwieie, 
a zwierzchność fię naraża. Oświadczcie głosem fialym i 
niecofnionym; niech [zkoły prywatne przed (zkołami pu- 
blicznemi narodowemi upadną: na tym iftota rzeczy po- 
lega etc. — Ob. Briot poparł to zdanie, radząc całą rzecz 
odeftać dò Kommiffyi, i ażeby tey polecić ułożenie pro- 


jektu względem powfzechnych zasad inftrukcyi publiczney 


ifzkół pierwialtkowych. — Uchwałono. 


Ambaflador Rzpltey Bataw/kiey miał być, lecz nie. 


był prezentowanym Dyrektoryatowi Wyk: Ta okoliczność 
złączona z przybyciem trzech kuryerow z Hagi, każe lię 
domyślać iż oftatnia rewolucya albo nie iefi dokonaną, 
albo niepotwierdzoną. —Mówią iż Dyrektoryat Francuzki 
wftawił ię do Króla Sardyń/kiego, ażeby cofnął [woie 
woylka z krain Ziguryi/kiego; Rzplta Liguryi/ka toż samo z 
[woiey ftrony ma uczynić. Potwierdza fię, iż rząd Francuz- 
ki żąda od Króla Sardyń/fkiego uwolnienia wlzyfikich u- 
więzionych za polityczne, zdania. — Zapewniają iż fregata 
la Concorde wypłynawszy z Rochefort ,wysadziła do Irlan- 
dyi 750. ludzi woylka Francuskiego, trzech Generałow, 
20. tyfięcy karabinow, 7. armat i wiele ammunicyi woien- 
ney, po czym (zczęśliwie powrociła do Rochefort. Za- 
pewniaią iż deputacya ziednoczonych fr/andczykow znay- 
(duiąca liç w Paryżu, przybyła do Minilira związkow ze- 
wnętrznych, który dał iey zaręczenie, iż może być [po- 
koyną, iż rząd zatrudnia fię intereffami rlandzykow, i 
że wkrótce dowiedzą (ię o kutkach iego fiarań. ( Wypis z 
dziennika Courrier Universel.) — Gazeta Narodowa wyra- 
ża, iż kuryer który przywiozł fzczęśliwą 6 wzięciu Malty 
wiadómość, zapewnia, iż nic nie może być wipanialsze- 
go nad widok naszey elkadry. Ciężko iefi mieć wyobra- 
żenie o wesołości, iaka na wfzyfikich okrętach panuie. 
Na okręcie Wschod znayduią [ię tancerze, którzy bardzo 


„zabawiają naszych maytkow.—Donoszą z Tulonu, iż dnia 


18.Czerwca wyprawiono rozmaitemi drogami dwa poczto- 
we ftatki do G. Buonaparte, a zatym ieden z nich musi 
koniecznie fitanąć na mieyscu. Dnia 25, polłano ieszcze 
do niego fiatek Lodi wiozący wielu podrożnych, w któ- 
rych liczbie znayduie ię Talien. 

z Bruxelli dnia 2. Lipca. 

Oftatnie lifty z Flę(fingi wyrażają, iż admirał An- 
gielfki Onslow krąży znader wielką elkadrą przed Texel, 
trzyma oraz fłanowilko tego portu w ścifłym oblężeniu; 
iż ieden konwoy okrętow handlowych chcący tam wpły- 
naé, wpadł w ręce „zglikow, pomimo firzelania z ba- 


teryow. Admirał Angielki znalazłęzy tam ieden [tatek 


pod neutralną banderą, po przeyrzeniu iego papierow, 
kazał go uwolnić. Też same lifiy dodaią, iż iły morlkie 
W. Brytanij codziennie ieszcze pomnażaią fię na morzu 
pułnocaym, iż w tym momencie ziayduią fig przed wszy- 


fikiemi portami Rzpltey Batawjkiey, że przeymuią wszyr 
fikie ftatki Zfollenderfkie i Francuzkie, i że ciężko prze 
widzieć iak będzie można odmienić. ten przykry ftan 
rzeczy, który zupełnie niszczy handel Hollender/ki, oraz 
całego Belgium, i lud do niecierpliwości przywodzi.—= 
Nieprzyjaciel oczekuie ieszcze na poliłki. Przy uyściu 
Mozy i przed portem Helpoet-Sluys pokazała fię nowa 
elkadra z 10. okretow, fregat i kuirow złożona. Tym fpo- 
sobem przygotowane uzbroienie Batawow, które wkrótce 
miało rozwinąć Żagle dla odparcia „4nglikow, w ściśley- 
szym niż kiedy ief oblężeniu, i nie będzie mogło wy- 
płynąć, iak tylko podaiąc fię na niepewność bitwy. An- 
glicy wzmacniaią fie także w okolicach Zeełandyi, da- 
wney Flandryi, i przy uyściu Skałdy. Mówią, iż pomię- 
dzy okrętami Angielfkiemi widziano powiewaiącą bande- 
rę Ro/fyifką. Oddział woylka poftanego niedawno da 
wysp Walcheren i Cadfand, ma wynolić do 6. tylięcylu- 
dzi, korpus więc w tym momencie tam zebrany Ikladać 
fię może 2 12. tyliecy ludzi. Z% pomiędzy różnych obo- 
zow, naywiększy ielt przy Fięffyndze założony. Wiele 
korpusow kawaleryi, które zaymowały fianowilka między 
Boulogne, Calais,- i Gravelines, pomknely fię ku Dum 
kierce, i maią lię udać ku Fłandryi aadmorlkiey: Dono- 
szą Za rzecz pewną, iż iedna część (il, które były zgro- 
madzone na brzegach (Normandyi i Bretanij, maia przez 


* nasze okolice udać fię do brzegow Renu. ‘Fa okoliczność 


zdaie lię dowodzić, iż rząd Trancuzki zaniedbuie -wy- 

prawę przeciwko Anglij , dla zwrócenia odtąd swoiey u- 

wagi ku Miemcoim.— W tych dniach w wielu częściach 

Flandryi wszczęły lią poruszenia insurrekcyine, lecz za 

przybyciem tam woylk z Bruzelli, Gand 1 innych mieysę 

pobliższych, spokoyność publiczna przywróconą zoltała. 
Dnia 5. Lipca. : 

Na rozkaz G. Hatry wszylikie woylka z fortec nale- 
wym brzegu Reziu zoftaiących, przeydą na brzeg prawy. 
Już znaczne oddziały kawaleryi iinfanteryi wyszły z Tre- 
wiru, Luzemburga etc. i obrocily marsz swoy do Coblentz 
Anglicy znowu z fregatami swoiemi ukazali iię pod O- 
fienda; G- Kilmaine obieżdża pilnie brzegi.— Mowią te- 
raz mocno, iż Francuzi umyślili wziąść szturmem Eren- 


1 Zreitfiein, gdyby dłażey opor trwać miał, rozmaite ich po- 


fiępki daią powod do tey pogłolki. 
A 4 a z Hagi dnia 7. Lipca. 

Dyrektoryat tymczasowy oznaymuiąc Ciału Prawo- 
dawczemu., iż rząd Francuzki pochwala naszą oftatnią 
„rewolucyą, dodał i to, iz Gen: Winter odiechawszy z 
Òb; Schimmelpennik do Paryża, bynaymniey nie ma w 
zamiarze, należenia do interessow woiennych, w czym 
go fłowo honoru dane Anglikom wiąże. Poiechał tam 
szczegulnie iako przyiaciel Ob: Schimmełpennik i odebrał 
w tey mierze pozwolenie. W poselfiwie tym nakoniec 
wyrażono iefi , iz Dyrektoryat polega zupelnie na wspar- 
ciu i zaufaniu Ciała Prawodawczego, mianowicie w te- 
raźnieyszey ważuey chwili w którey fię znayduie, i w 
ftanowiących wypadkach, które wkrótce widzieć fię da: 
dzą-— Nie tylko Admirał Winter, ale i kontradmirał Sto- 
ry, 4 wielu innych olficerow zoftało uwolnionych wy- 
rokiem komnmissyi, z powodu oftatniey bitwy morlkiey.— 
Pracuią teraz Z wielką gorliwością nad prędkim wyfta- 
wieniem (iły naszey moxlkiey ; W przyszłą fobotę -dru- 
gi okręt liniowy od 64. armat, a w r4. dniach trzeci w 
Rotterdamie z warsztatu spuszczonym zoftanie. = Mo- 
cnych także śrzodkow użyto przeciw tym, którzy podat- 
kow nie opłacaią.— Ob: Strich vam Linschooten wyie- 
chał iuż w charakterze pola do dworu, Wirtemberfkie~ 
g0:— Gen: Daendels poiechał do Leuwarden— W Ar- 
chipelagu krąży teraz flotta Turecka z trzech liniowych 
okrętow od 74. armat i 4, fregat złożona, z kilku ftag- 
kami przewozowemi, — >. o ; 

z Konftantynopola dnia 5. Czrrwca. 

Dnia 25. p. m. Paquebot Ro///i/ki z marynarki Cę- 
sarlkiey wypłynąwszy z Sebaftopolis przeznaczony do 
Konftantynopolła, rzucił kotwice w Boujoukdere: blilko 
Bosforu. Wiadomo dielt, iż te uzbroienia bez żadnych 
do woyny pozorow» iuzyte szczegulnie dla przewozu to- 
warow, co miefiąc pokazywać zwykły, tak dla ułatwie- 
nia handlu, iako też dla nauki officerów i maytkow w 
wydziale Czarnego morza. s 

z Sztokolmu dnia 3. Lipca. 
Wczoray Król nasz puścił lię w drogę do wod w 
Medewi , gdzie zabawi 6. do 7. tygodni. Po czym nafią 
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A 
pi podobno dłuższa jeszcze pódroż, o którey iednak z 
pewnością nic nie można powiedzieć. 
z Wiednia dnia uu. Lipca. 
Gazeta nasza dworlka donosząc o zawartym poko- 


iu między Mofkwą i Persyą, dodaie, iż pomimo tey zgo- 
dy 20,000 Mofkalow iako armia obserwacyina fioi nad 


granicą Perfką. Ponieważ śwfeże dziecie i teraźnieyszy , 


fan Persyi, mało iet komu wiadomy, przeto umielzcza- 
my w krótkości oftatnich lat tego kraiu wypadki. „ Od 
panowania' Nadir Schak, który w r. 1747. zamordowanym 
"zośtał, w wielu okolicach Persyż powfiały trzy monar- 
chie, iedna w właściwey Persyi, druga w Chorasam, a 
trzecia w Kandahar. Adil Schah zaboyca wspomnio- 
nego Nadir Schak, nie długo cieszył fię korzyścią zbro- 
dni [woiey, również nieszczęśliwym był brat iego w ro- 
ku 174g. zaboyca i nafiępca Iórakima. Po nim nalta- 
pił wnuk iego Sharok w bardzo młodym wieku. Ten od 
iednego [tronnika dawney dynaftyi Pe;/kięy zoltał w 
r. 1752. oczu pozbawionym, i do Chorąfan wypędzo- 
mym. Po czym naftąpiły w Persyi kilkoletnie zaburze- 
nia, aż nakonieć w r. 1758. Kerimhan wszyfikie partye 
pod władzę fwoią podbił. Chwalebnie, łagodnie i (pra- 
wiedliwie panował wspomniony Kerim w Skiras, aż do 
roku 1780, w którym z podeszłego wieku umarł. Syn ie- 
go Abdul Fatih pozbawiony zoltał tronu i życia w r. 
1782. przez firyia swego Zadeh, ale Morad Ali synowiec 
` Kerima zemścił fię nad nim przez odięcie. życia iemu i 
26. [ynom iego. Okazale i surowo prowadził rządy fwo- 
ie Morad, lecz po dwuletnim panowaniu zdał berło bra- 
tu swoiemu Saffer. Wszakże ten zatopiony, w lubież- 
ności, grzei winie, zolłał od dwoch -magnatow Per/kich 
w r. t786. w pałacu swoim uduszonym. Był on oycem 
nienfiraszonego młodzieńca Lutif Ali, który zemściwszy 
le na wspomnionych mordercach, panował sprawiedli- 
wie i z pelną wspaniałości duszą, lubo doznał. przy 
końcu przeciwnego losu. W kraiu bowiem Mafanderan 
|, (pu dawnego iego rządcy Mehmed Han (który w młodo- 
ści [woiey iako zakładnik żył na dworze Kerima, a po 
śmierci iego zniknął) podnioff sztandar rebelliy, a połą- 
"czywszy fię z Turkomanami, wkroczył do Perfyi. Ziwy- 
cięztwa iego były wielkie, opanował Kirman, a młode- 
go monarchę w Shiras, Lutif Ali w r. 1794. w niewolę 
zaiąwszy, oczu i życia pozbawił. Tym sposobem upadł 
dom Kerimow. Mehmed założył fundamenta swoiey dyna- 
fyi, rozciągnął potęgę aż do Georgij, wypędził z tam- 


tąd Herakliufa i zdobył mialto Teflis, wyrznąwszy mie- | 


szkańcow iego, i zabrawszy do kraiow swoich przeszło 


40,600. niewolnika. Zagrażał nawet inż baszom T*re- - 


ckim, ale w r, 1797. zoliał zamordowanym. Nafiępcą 
po nim, iefit synowiec iego Baba Han teraznieyszy panu- 
iący monarcha Per/ki w 36. roku wieku swego, piękny, 
odważny, czynny, szlachetny, od ludu swego kochany. 
Pódatki zmnieyszył do trzeciey części, i wszyftkie partye 
uspokoił. Mieszka w ftolicy pańfitwa swego Takiran.—VW 
kraiu Chorafan panuie do dzilieyszego dnia, ieszcze 
w r. 1752, pozbawiony oczu wyżey wspomniony Sharok- 
Shah wnuk Nadira, otoczony synami swemi mężnemi 
_woiownikami.— Nad Kandahar, Herat, Kabar, i przy- 
ległemi Indyow okolicami pannie z chwałą od r.. 1792. 
Ska- Zeman wśrzod braci swoich i rozmaitych partyow 
przywiedzionych przez niego do pofłuszeńitwa. 


j 


ż Brünn dnia 11. Lipca. 


Ponieważ: wszyfikie przedfiewzięcia przeciw Bafna- 
mawi-Oglu, wyiąwszy małe nic nie znaczące korzyści , były 
` dotąd bezikuteczne, przeto W. Sułtan wydał rozkaz baszom 
swoim żadnego nie dawać pardonu, w celu zupełnego zni- 
szcezenia buntownikow. Basman-Oglu o tym uwiado- 
miony, wszelkie czyni przygotowania do obrony, miano- 
wicie chce on na każdy przypadek pofiawić  Widdin 
w fianie wytrzymania iak naydłuższego oblężenia, W tym 
celu zaiąć on kazał cały karawan z Grecy idący, napel- 
niony bawełną, która za zwyczay w wielkich worach 
„iefi pakowaną. Wory takowe kładzie on zamiafi faszyn 
w około fortecy, a między nie fiawia armaty. Zgoła wszy- 
Rkie iego śrzodki, nie obięcuią pomyślnych korzyści ob- 


legaiącym. Niektórzy baszowie z smutkiem tego doświad- 


czyli, gdyż odcięte ich głowy nazad woylku W Suttana 
odelłał. , 5 


z Trawemundy dnia 9. Lipca. 


Do tuteyszego [tanowilka przypłynął okręt liniowy 
Ro/jyi/ki od 104. armat, z 1200. Baan tudziez 3. fregaty. 


Od niżfzego Renu d. 5. Lipca. 


Powszechnie tu mniemaią, iż przyjdzie do nowey woyny. 
Wniofki te ztąd pochodzą, iż wielki park artylleryi Francu- 
zkiey,który dotąd [tał w Hrab: Bedbur w kraiu Juliackim, 
dziś do IVeuvied transportować zaczynaią. Do takowego 
transportu 800. koni będzie potrzebnych. Wieśniacy okoli- 
czni iak nayspieszniey z pol zbieraią, maiąc boiaźń no- 
wego pożaru woyny.— Rozbraianie po wielu mieyscach, 
daie także podeyrzenie. WViele tez artylleryi z Luxem- 
burga wyruszyło.— Trupa aktorow przybyła do Kołozij, 
na rozkaz miinicypalności muliała grać sztukę pod tytu- 
łem aryliokraci w niemczech. 5 


i z Raftad dnia 6. Lipca. 


Na dzifieyszey seffyi Deputacya Rzeszy ułożyła con- 
clusum do odpowiedzi na. notę ninilitrow Francnzkich 
pod d. 26. Czerwca podaną.—'Treść tego conclusum ielf 
naliępuiąca. Oświadczywszy minilirom Mrancuzkim po- 
dziwienie na czynione zarzuty, iż Deputacya używa zwło- 
ki; Rzesza tłomaczylie, iż. po niemiłym ufiąpieniu granic 
Renu, i po tylu przyrzeczeniach miniltroy Francuzkich, 
nie spodziewano fię z ich firony nowych, i tak ważnych 
pretensyow; iż nota ich 5. Maja, nie tylko niszczy polta- 
nowione granice Rezu, lecz oraz zagraża bespieczeńltwu 
i niepodległości Niemiec; Że przeciwnie ofiatnia nota De- 
putacyi podaie zasady, których umiarkowanie mogłoby 


| fłużyć za-prawidło; iż pierwsze umiarkowanie (tosowne 


do Kehl, nie odmienia bynaymniey przyczyn opierania lię 
wszelkiey ceflyi na tym brzegu Renu; iż propozycya 
względem Muningi byłaby przyiętą, gdyby do niey nie 
był przydany warunek moltu. Iz co do umiarkowania 
względem poltellyow duchownych, dla zapobieżenia w 
tey mierze wszelkim dodatkom, potrzebne. są dokładne 
wyszczegulnienia. Nakoniec co do szlachty należałoby 
znięść warunek czekania aż do pokoiu; wyłączenie zaś 
Hrabiow, Xiążąt, i litanew Rzeszy, powinnohy być usu- 
nięte, jako z naturą rzeczy Gda, da Co do innych 


-propozycyow noty 3. Maja, Deputacya odwołuie fię do 


oliatniey swey odpowiedzi. iż przytym może być zawar- 
ty Traktat powszechnego handlu, bez szkodzenia w tey 
mierze prywatnym: układom, które maią być z różnemi 
fianami zrobione. Zew reszcie deputacya Rzeszy ieft za- 
wsze. gotową przychylić lię do tego wszyfikiego, co mo- 
że przyspieszyć pokoy, nie haruszaiąc umoówionych zasad 
wspolnego intereffu obydwoch mocarliw. 


A Ka 
Dnia 7. Czerwca. 


Konferencye w Selz iuz fię zakończyły. Minifter Fran- 
cuzki Neufchateau wyiezdza dnia lutrzeyszego do Paryża, 
a Hr de Cobenzł wyieżdza pointrze do Rafiad, przybyły 
tu iuż dziś iego ekwipaźe z Se/z. Niewiadomo nam ie- 
szcze, iaki fkutek ieftitych negocyacyi, i czyli (ię ugodzo- 
no na wzaiemnie podane piwkta, g 

Mów1ą że w Selz oftatniespory bardzo żywe byly, i ftraż na- 
wet honorowa muliała cofnąć (ię na kilka kokoa Pire 
Frankfort przeieżdzał niedawno kuryer do Paryża wylłany 
z Berlina od Ob. Sieyes. — Mówią iż 3000. woylka.Auftrya- 
ckiego weszło do miafta Bawarlkiego Straubing, równy 
oddział miał także zaiąć okolice. — Xiąże de Hohenzollern 
Hechingen na dniu 26, Czerwca odebrał w kraiach swoich 
homagium. Przy tey: okóliczności uczynił dar bardzo 
(zlachetny dla fianów, przez Ikalfowanie poddańliwa. 


z Bazylei dnia 2. Lipca. 


Lift pod d.27. Czerwca pea G. Schauenburg do Se- 
natu Helweckiego pisany, ielt nafiępuiący: ,, Obywatele 
Reprezentanci! Pospieszam z dobielieniem wam, iż Dyre- 


ktoryat Wyk; uwiadomił mnie przez przybyłego w tym | 


momencie kuryera, iż Ob. Rapinat aż do nowego rozka 


zu, utrzymany ielt przy swoim urzędzie iako Kommillarz | 


rządowy w Szwaycaryi. — Pozdrowienie Republikantikie 
(podpisz) ScHAaUkNBURG: — Ten lili fprawił z razu nie- 
iakie podziwienie. — Tegoż dnia wieczorem Ob. Ochs wy- 
jechał do Berny, gdzie lię teraz zńayduią G, Schauenburg 


a Ob.Rapinat. — Jedno z pism publicznych zapewnia, iż 


zaraz po. odwołaniu Ob. Rapinat, Ob. Roukieres pisał do 
Dyrek: Francuzkiego lift, w którym imieniem woylk Fran- 
cuzkich W Sawaycaryi upraszał, ażeby Rapinat zoltał utrzy- 
manym przysarmij, —— Ob. Champigni obeymie urząd (pra- 
wuiącego inierella na mieysce Ob, Mengaud. —OÖb. Bay 
i Pfyfjer weszli byli do Dyrektoryatu, lecz wkrótce potym 
zlozyli swoie dymilfye. Dnia 29. ciałe prawodawcze Hel- 
wetow, podług przepisow konitytucyi , przyfiąpiło do'no- 
minacyi dwóch nowych Dyrektorow. Senat podał OOb. 
Ochs, Dolder, Lakarpe, Barras, Auguftini; Wielka Rada 
wybrała z pomiędzy nich nayprzód Ob. Lakarpe, a naza- 
iutrz Ob. Ochs. 

Dnia 4. Lipca. — Z powodu liftu G. Schauenburg pi- 
sanego do naszego rządu i uwiadomienia Ob. Rapinat, o- 
[tatnia nominacya dwóch członkow Dyrektoryatu, -ftała 
fię nieważną. OOb. Ochs i Dolder wprzód mianowani, 
zofianą (ię na tych urzędach. Ob. Zakarpe odsunięty. 

'z Arau dnia 3. Lipca. 


Ob. Rapinat znayduie fię w tym mieście.— Dnia dzi- 
fieyszego nasz Dyrektoryat przelłał wielkiey Radzie lift G. 
Schauenburg pod d. 30. Czerw: w nafiępuiącey osnowie: 


» Ob: Dyrek: Deputacya, którąście do mnie di 24: przy-. 


[tali, zapewne was uwiadomiła o przedfiewzięciu Kom- 
mijfarzą Rządowego, ażeby nieprzywodzić do Ikutku re- 
zolucyt 50. Prairial, względem ścieśnienia wolności dru- 
ku. Rowneż są zamiary Dyrektoryatu Frazcuzkiego , któ- 


| ry zaleca mi, ażebym wam przełożył, iż tym sposobem 


Kantor tey Gazety iefi w Rynku Star 


daie dowod swego uszanowania do Praw Narodow, lecs 
ażeby to razem było dla Ciała Prawodawczego i dla Dy- 
rektoryatu Helwetow nową pobudka pokazania (ię przy” 
iaciołami NRzeczypospolitey  Zrancuzkiey; I2 Dyrekio* 
ryat Francuzki oczekuie po ich fzczerości, przychyl* 
nieyszego i rzetelnięyszego pofiępowania nad tó, ia 
kie dotąd okazywali, iż nadewlzyliko niespodziewa fię» 
ażeby ciało prawodawcze miało lię okazać teadnym w no* 
minowaniu do Dyrektoryatu Obywatelow , wyborem Kom- 
miffarza Rządowego podanych; i że fię pospieszy z polla- 
„nowieniem prawa względem przefiępliw druku i rozwie- 
złości pism peryodycznych, przez co dogodzi zamiarowł 
rezolucyi 50. Prairiał. OOb. Dyrektorowie! uznacie zape- 
wne, izte przełożenia które wam z wyraźnego Dyrekto- 
ryatu zlecenia podaię, godne są waszey uwagi, i wkrótce 
spodziewam fię być w lianie uwiadomienia go, iż iego 
dobroczynne zamiary zoltały ulkutecznione. 
: (podpisano), SCHAUENBURĆG. 


z Medyolanu dnia 28. Czerwca. 


Ogłoszony tu ieft lift Gen: Berthier. do Prezydenta 
Dyrektoryatu naszego pod d. 13. Czerwca z donielieniem 
ę wzięciu Malty przez woylka Francuzkie. Gen: Buona- 
parte rodzielił dywizye GG. Baraguey-d'Hilliers, Kag- 
bois, Kleber, Desaix, i Reynier, na rozmaite punkta wy” 
spy. Kolumna Gen: /audois, na którey czele sam Gen4 
Buonaparte znaydował (ię, była pierwsza, która na ląd 
wyliadła. Przypuszczono attak. Strata Francuzów i 
w 3. ludziach zabitych i w 6. rannych, frata Ma/tańczy= 
kow nie ielt większa. Mapitulacya zawartą zoftała za jeż 
śrzednictwem Minilira Zliszpań (kiego.  Pięćset niewolni- 
kow Tureckich w Malcie. znayduiących fie, zoftało na- 
tychmiaft wypuszczonych na wolność.— Nieprzyiaciel- 
Ikie czynności między Sardyńczykami i Liguryjczykami, 
które mniemano bydź zawieszonemi, dotąd niewkaigą 
Dnia 21. woylka Królewikie były atakowane w okolicac 
Seravalle; bitwa była uporczywa, i zwycięfiwo przez dłu- 
gi czas niepewne, nakoniec /iguryiczykowie odebrawszy 
pofiłki, rozpędzili woylka Królewlkie. Rozpoczęli po- 
tym szturm do zamku mialta Seravalle, którego kom- 
meudant poddał fię dnia 24. wieczorem przez Kapitular 
cyą.— Lilty z Ankony donoszą, iż na brzegach Roma= 
nii rozpoczęty ięlt gwałtowny werbunek 4000. maytkow; 
Pospieszaią fię takze z przygotowaniem ftatkow do wy” 
płyniemia.— Dnia wczorayszego Gen: Brune dat wielką 
ucztę z powodu zdobycia Malty. Zmaydowali fię na 
niey- Gzłonki Dyrektoryatu Cisa/piń/kiego, Minifirowie 
Hiszpań/(ki, Neapolitańfki i Sardyńjki— Nie przefiaią 
wzmacniać kordonu z woylk Cisalpiń/kich nad rzeką Te - 
fin. Drugi kordon ma bydź rozciągnięty: w zdłuż wielk 
kiego Jeziora. Zapewnaią, iż iedna pułtbrygada Francus- 
ka, która oltatniey nocy ztąd wyszła, udała fię ku Ta- 
rymowi.— Dowiaduiemy fię z Ovada, iż tam przybyło 
600 Francuzow z taiemnemi' rozkazami: do naszego 4 
Rzpltey Liguryifkiey rządu ftosownemi. „Procz tego przy- 
było 6000. Francuzow do „dłezandryi (należącey dawniey 
do Medyolanu) gdzie wraz z naszym woylkiem fłużbę od- 
bywać bedą. Drugi korpus z 10. tyliecy ludzi złożony» 
rozltawiony zoliał w całym Piemoncie, dla wspierania . 
jak zapewniaią, woylk Liguryi/kich. Pierwszy nasz Mi- 
nifier Kawaler Priocca, 1 Prezydent Hr. Adami odpra- 
wuią częfte konferencye z Minilirem Francuzki" Po- 
dług liltow z Neapolu pod d. 16. t. m. wiekie czynią fię 
w tym Królefiwie do woyny przygotowania. Król roz- 
kazał zaciągać do woylka wszylikich młodych ludzi zda- 
tnych do noszenia broni. Wylłany ofiatni kuryer do Pa- - 
ryža przywiezie z sobą ofiatnią decyzyą.— Ządania Mi- 
niltra Francuzkiego Garat, Dworowi Neapolitańfkiems 
podane są, (iak twierdzą) nafiępuiące: — 1.) Odftąpie- 
nie portu /Meęsyny.— 2.) Uwolnienie wszyfikich za zda- 
nie polityczne więzionych-— 3.) Ażeby żaden okręt 47* 
gielfki, bądź wojenny, bądź kupiecki, nie. był przyimo- 
wany do portow Oboiey. Sycylii, ani]żaden rodzay towa- 
row /lngielfkich nie byb tam przypuszczany — Król od- 
powiedział, iż nie może „ulkutecznić tych ządań.— Lifty 
z Neapolu wyrażają, iż po zdobyciu Malty, elkadra 
Francuzka z ogromnym swoim konwoiem znaydowała fig 
ieszcze dnia 15, pod tą wyspą, lecz czyniła przygotowanie 
do dalszey podrozy. ERIA Angieljka pod kommandą 
Admirata iVełson, która dnia r5. weszła na mortze Tos, 
Jkańfkie, kładą fię z 14. liniowych okrętow, 6. fregat * 
innych małych ftatrkow.— Obrociła Ge ku. Mażłęie, 

z e RE, 
z Warszawy dnia 20. Lipca. 3 

Pełnomocni Kommiifarze Nayiaś: Cesarza Jegomść 
Wszech Roffyi, Baron Wsch i de Divow, fiósownie 49 
|-powyższego Obwieszczenia uwiadomiaią, iż Osoby niże 
wyrażone na dzień 1. Sierp: Roku bieżącego, do od 
brania gratyfikacyi ze lkarbu Roffyilkiego łalkawie [obie 
wyznaczoney;, (ą wezwane: Tourster.— Bacciarelli malar* 
Grandis.— Marteau.— Panna le Brun.— Kanoniczka Po 
niatowfka,— Roch, Poniatow/ki slepy, — Dyonizy Pom 
tow/fki.— Poniatowfki młody u S. Benora:— Ppincentj 
Poniatow/ki-— Strzembo[z Szambelan:.—. Pani. Lullier<" 
Sukceflorowie Hr; Tomatyfa.— Buczow brat hay iż 
zabitego w roku 1771.— Tepper [yn Bankiera.— P. Shu? 
‘wdowa. Na dzień t5. Sierpnia: G. E: Komarzewfki 
Sokołow/ki. krewny. Królewiki przez żonę. p 

Ponieważ do naięcią [zynkowni znayduiących fię se, br 
mie dziędzińca Kadeckiego , a (kładaiących fię z dwóch fk ER" 
nych izb , od S. Michała r. b. aż do owego czasu w roku et! 
puiącym , termin licytacyi na dzień 25. m. t. na godzinę Ha- 
zrana w ftancyi Rendanta Ur. Chrzanowłkiego w dziedzińcu kie” 
dęckim wyznaczony zoftał , przeto podaie fię wlzylikim dzień 
go naymu życzącym do wiadomości, aby fię na wyrażony om- 
1 w namienionym mieyscu znaydować i ofertę swoją prze daiącj 
mifsyą pałacu Kadeckiego złóżyć mogli, gdzie naywięcy $° fw 
naiem tako otrzyma i kontrakt z nimzawatty* zóltanie. - 6: 
Warszawie d. 16. Lipca. 1798-—Komrmifiya Pałacu Kadeckieć 


ego Miafta, w Kamienicy JP. Eberta, pod Nrem 65. na drugim piętrze. — Exemplarz groszy 20. 


